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Wiedeń 8 Marca 
Prawie wszystkie nasze prowineye, niaj<j 

warownie pierwszego rzędu dla swey obro­
ny; tylko Tyrol, pozostawiony dotąd obro­
nie swych skalistych przedinurzów, t męztwu 
swych mieszkańców'. Lecz i te mogą tylko 
bronić północney części Tyrolu, południowa 
zaś część tego kraju, otwartą jest od stro­
ny Wioch, dla każdego napadu. Dla zapo­
bieżenia nadal feuiu brakowi obrony, naka-<. 
zat cesarz zamienić miasto Briixen na wa­
rownię pierwszego rzędu. Inżynierowie są 
właśnie zatrudnieni wypracowaniem planów. 
Roboty fortyfikacyjne rozpoczną się jeszcze 
w tym roku i bęją  jak nayspieszniey koń­
czone, chociaż by takowe z raywiększemi 
kosztami miały bydź połączone.

f r a n c y a

Paryż 9 Marca.
Cesarsko austr.yacki poseł br. Appony i 

poseł pruski, odebrabiawszy wczoray depe­

sze od swoich dworów P mieli zaraz konfe- 
rencyą z ministrem spraw zagranicznych. ’ *

Wczoraj sLontiskowany • został . nrkner 
dzielnika Quoti'Kenne, przez policyą, z po- 
wodń umieszczenia mowy P. Baldwin w iz­
bie niżscey paila.nejitu angielskiego, zawiera­
jący oLelżywe wyrażeni^ przeciw królowi 
francuzkienm.

Dnia 10 marca. —  Czisieyszy Monitor 
zawiera klasbyfikacyą poselstw i legacyi fran 
cuzkich do dworów zagranicznych; skutkiem 
dekretu królewskiego ułożony. Dzielą się 
na cztery klassy. Do pierwsz-ey klajsy np- 
leżą: Londyn, Petersburg, Wiedeń, Berlin, 
Paryż, Madryt, i Konstantynopol; —  dc 
drugiey.- Haga, Brujtlla, Kopenhaga, Szlo- 
hnlm, Dreżno, Munich, Stuttgard, Frank­
furt i  L i z b o n a do irzeciey Hamburg, 
Kalsruche, Nauplia, i Florencya; — do 4tey 
rakoniec: — Kassel, Darmstadt, i Hanno- 
wer. Posłantiik znaydujący się w Berlinie, 
przeciiodzi natychmiast do rangi posłów, — 
o Neapolu i Turynie, niemasz mowy w tein 
pcbtanowienin. Poselstwa pierwszey klassy 
mieć będą po dwóch sekretarzy i t. d.



Dnia 12 marca.— W czoraj xiąże Bro- 
glie, marszałkowie Soult i Gerard, i poseł 
belgiyjski, miel konferencją z powodu wnio­
sku Pana Mauguin w izbie depntowanych, 
kto ma ponosić koszta obudwóch wypraw 
do Belgii odbytych ?

Właśnie odbierany ■wiadomość z Koblenz 
pod dniem 5 marca datowaną, iż linija tele­
graficzna z Berlina przez Koloniją, aż do 
powyższego miasta, poprowadzoną będzie, 
i że za kilka dni przybędzie tam major Oit- 
zel ze Sztabu jeneralnego, w celu obrania 
naywłaściwszych mieysc do wybndowania te­
legrafów.

Od kilku dni odet.aliśmy wiadomość z 
Londynu, że lord Palmefrgton, w żadon u- 
kłady wchodzić nie chcs z 7łoi!andyą, do­
póki poseł hollenderski, nie będzie ' zaopa­
t r z o n y  \v dostateczne pełnomocnictwo, do za­
warcia ostatecznego pokoju.

Piszą 7 Madrytu 26 z. m. iż pismo nau­
kowe Gspanota zostające pod szczególną o- 
pieką królowey, otrzymało polecenie przy­
sposobienia umysłów na zwołanie kortezów 
i uznanie następstwa tronu dla płci żeńskiey. 
Król Ferdynand zdrowszy.

Rozchodzi się pogfoska, że nadesłano na­
szemu rządowi przez sztafetę wiadomość, o 
wołaniu kortezrw hiszpańskich i że tako­

we wezwanie, umieszczone jest w ostatniej 
nadwornej gazecie madrycki sy.

B E L G I A .
Bruxella 9 'Marca.

Król Leopold napisał do swego dostojne­
go teścia energiczną notę, w kturey jasnemi 
dowodami wykafcije niebezpieczeństwo, któ­
re z dłuższej zwłoki W  załatwieniu, sprawy 
belgijskiej niezbędnie wyniknie. Kroi- Leo- 
j old oświadczył, że trwanie dotyczasowego 
stanu, jemuby za winę poczyta.io, więc wi­
nien wszelkich używać środków, dla odda­
lenia podobnych zarzutów. Celem podroży 
zięcia Orleanu do Bruxelli było, aby udzie­
leniem wielce ważnych wiadomości, zaspo­
koić króla Leopolda.

Kroi i krolowa wyjechali wczoray W po­
łudnie na przeciwko królowey Francuzów i 
o wpół do trzeciey, odprawił cały orszak 
tvch dostoynych osób wjazd do Bruxelłi. '  ■
| lerrsszym powozie siedziała królowa Fran­

cuzów, król i królowa Belgów, oraz xiężni- 
czka Orleanu, w drugim powozie, znaydowal 
się orszak królowey.

Oto jest wyjątek z noty króla Leopolda 
do króla Francuzów »W  chwili przedłoże­
nia mi 18 przedugodnych punktów, przyrze­
kłem Belgiyczykom, przez bezpośrednie ukła­
dy z mocarstwami, które mnie skłoniły do 
przyjęcia korony, usunąć wszelkie trudności, 
jakieby się okazać mogły w załatwieniu ich 
sprawy. Mogłem się wprawdzie na wiele 
nieprzyzwoitości użalać, przecież pozostając 
wiernym moim zasadom, czyniłem wszelkie 
usiłowania dla utrzymania pokoju. Lecz te­
raz innszę nalegać oto, aby załatwienie spra­
wy belgiysko-hollenlerskiey niezwłocznie do 
skutku doprowadzoi.em zostało, gdyż nieiao- 
gę dłużey znosić zarzutu, który nikogo in­
nego tak mocno, jak mnie nie dotyka. » —  
Ta nota, która nie została w całości udzie­
loną, spowodowała króla Francuzów do wy­
słania następcy tronu do Bruyelli, w celu u- 
dzielenia królowi Belgów, dla jego uspoko­
jenia, bardzo ważnych objaśnień. Król Leo­
pold znany jest oddawna jako mąż energi­
czny, pełen godności i stałości, można więc 
łatwo wnosić, iż dotychczasowe postępowa­
nie, wcale nie odpowiedziało jego życzeniom. 
Rozmowa, którą xiąże Orleanu w skutek 
polecenia swego oyca, z królem Leopoldem 
odbył, zaspokoiła go poczęści, ednakowóż wrę-, 
czyi on jeszcze własnoręczne swoje piśmien­
nie uwagi xięciu następcy tronn, dla oddan‘ & 
takowych królowi Francuzów. —  Czynności 
króla Leopolda nie są powszechnie wiado­
me; wszystkie układy bywają przez niego 
samego wypracowanej choćby naymn.eyśza 
sprawa państwa przechodzi przez jego rę­
ce; rano o godzinie 6 znayduje się już król 
W  swoim gahinecie, odczytuje akta, prośby 
i tym podobne. W Bruxelli opowiadają za­
dziwiające zdarzenia, dowodzące j?go itiu- 
cńey pamięci.—  Od 8 do w jiół flo 10 bawi 
król w gabinecie królowey, tam przyjmuje 
śniadanie i rozmawia z swoją małżonką, 
lub odczytuje jey pisma periodyczne; potem 
pracuje król nieprzerwanie do godziny 3 z 
południa.— Każdy geniusz, każda zdolność, 
każda przez publicznoćć uznawana zasługa, 
zwraca jego uwagę; nic nie ujdzie jego ba­
czności.



H O L  A  N D Y  A.
Haga 10 marca. 

Wczorpy rząd nasz miał odebrać nove 
depesze nadesłane z Londynu. Dziennik Han- 
dplsSlat czyni uwagę, że jeśli można dać wia­
rę obiegającym pogłoskom względem życzeń 
Franeyi i Anglii, zdaje się że obadwa te 
rządy są jeszcze wciąż gotowe do układów, 
i zdają się chętnie oczekiwać przybycia no­
wego posła z naszey strony. Szczególniey 

_ xiąże Talleyrand miał wynurzyć przed kilku 
dniami nayżywszą chęć prędkiego zagodze- 
nia tey sprawy. Jest więc nadzieja że Pan 
Dedel, który się zabiera do wyjazdu na miey- 
sce swego powołania, w takie hędzie instruk- 
cye opatrzony, które obiecuja_ pomyślny sku­
tek jego poselstwn. Sprawujący tu interessa 
angielskie P. Jermingham, podał nawet przed 
kilku dniami notę, w którey takąż nadzieję 
wynurzył.

Amsterdam 10 marca..
Dziś rozeszła się tu wiadomość, że no­

wy poseł niderlandzki Pan Dedel, w skutku 
odebrania pomyślnych wiadomości z Londynu, 
tey chwili puścił się tani w drogę. Z  tego 
powodu papiery, znacznie zaraz poskoczyły 
w  górę.

T  U R C \ A.
Belgrad 27 Lute gil.

Ostatnią pocztą z, Konstantynopola dnia 11 
tego miesiąca nadesłane listy zawierają na­
stępujące punkta, jako przez Mehemeda Ale- 
go podane za podstawę do układu pokoju:—  
»!«•) Samoistność zawarowana przez Portę.
2.) Dziedziczna godność władców, dla rodzi­
ny Mehemeda Alego nad wszystkienii przez 
tegoż dotąd posiadanemi krajami, licząc do 
tychże Syryą. 3.J Przyjęcie ze strony Suł­
tana zobowiązania do wypłacenia bardzo zna- 
czney summy pieniężney, jako wynagrodzenie 
kosztów wojennych.* Tak mnogie żądania, 
jeżeli mają się stać rzeczywistemi, znaydą 
pewrit jeszcze bardzo wiele trudności ze stro­
ny Sułtana, przez co załatwienie toczącey się 
walki, nir jest tak pewne i niewątpliwe jak 
się spodziewano. —  Osobliwie trzeci punkt, 
zdawać się będzie Porcie W'cale niepo­
dobny d° PIzyjęcia, gdyż wyniszczenie 
jey skarbu publicznego j est bezprzykła­
dne. Jeżeliby zaś, jak się spodziewamy, Me- 
hented Ali chciał się zobowiązać do roezney 
opłaty, natenczas moznaby z pewnością przy­

jąć prędkie pojednanie. —  Tymczasowe po­
łożenie Porty, spowodowało ją  do puszczenia 
znowu w obieg o 10 procent niniey wartają- 
cey monety, co W czasie ostatniego przesile­
nia, ledwie nie było przyczyną do zaburzeń 
w Konstantynopolu; przynaymniey okazał się 
sposób myślenia, już pomi.no tego, . w nay- 
większey trwodze chwiejących się mieszkań­
ców, szczególnie drażliwy, dla czego sułtan 
rozkazał, aby tey monety nie wydawano. —  
Takowe rozporządzenie poprawiło znowu kur- 
sa będącey w obiegu monety, które 14 dnia­
mi wprzódy z 380 do 420 doszły, w skntek 
czego przy odoyściu poczty zloty riński jeden 
znowu notowano do 400 para. ( G P ,S . )

Rozmaitości.
KRAY MAINE.

Pomiędzy krajami północnej' Ameryki, 
szczególnie kray Maine, w części pułnocney 
obfituje w piękności natury. Rzeki oddzie­
lają tam cale łany górnych poi żyznych, 
wznoszących się do dwóch i trzech tysięcy 
stóp. Nad źródłami Penobskotu, Kennebeku 
i Androskoginu nastręczają się ogromne 
massy skał; a w pośrodku tych wznosi s:ę 
góra »Monnt Katahdin ^przeszło 6000 stóp 
.wysoka, która jest naywyższą w Stanach 
Zjednoczonych. Inne góry w jey bliskości 
prawie tę sannę mają wysokość. Widok z 
góry Kaładhin jest nayspanialszy; niezliczone 
jeziora i stawy, otaczają jey podnoże; a wśród 
promieni słońca wydają się jak zwierciadła. 
Całą płaszczyznę Denobikotca i drugą Ken­
nebeku, można z tey góry zmierzyć okiem 
a wzniosłe okolice dzielące te rzeki, jakotess 
te, które je ze wszech stron otaczają, podo­
bne są niezmierOey. przestrzeni fal morskich. 
Ani jednego mieszkania ludzkiego dostrzedl 
tam niemożna. Wrażenie scąd pochodzące 
nie jest wcale nieprzyjemnem, jeżeli się pod­
dajemy pogrążanemu uczuciu, które nas do­
tyka, gdy w czasie jesiennym spoczniem na 
jakim szczycie skał, tych ponuro-giganty- 
cznych mass, dla przypatrzenia się błyszczą­
cym jeziorom i dziwnie kręto toczącym się 
rzekom, które podobne żyłom srebrnym prze­
rzynają laski w tych -niskich praszczynach. 
Drzewa w tey części Maine rosnące, są częścią 
twardego częścią miękkiego rodzaju, wystawia­
ją  iednokszlałtny widok. Sęsiedniegóry wyda­
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ją  się puste, mają kształt ilziki, okropny 
składają się ze skał, które około szczytów, 
przybierają postać porozdzieraną, «  nagłych 
rzędach, wystarczającą a w wysokości 1000 
Stóp całkiem poz >aw one są wege‘ acyi. bpa- 
d-isi.uś'? góry Katahdir jest przykra i smu­
tna, zaś 'wierzchałek sterczy nad daleką ró­
wniną, blisko 800 morgów rozległości wy­
noszącą, Żaden Jndyanin nie odważy się 
zbliżyć do tey góry, jeżeli mu nietowarzyszy 
kilku białych ludzi. Utrzymują oni, że Ma- 
jahotida, twórca wszystkiego złego ma tarn 
swoje siedlisko a nar et w czasie, gdy płyną 
rzeką Fenobckote, która się w niejakim od  ̂
dałeniu od podnoża tey góry znayduje, za­
chowują największe milczenie. Grzbiet gó­
ry rozdzielają wody, które wpadają w kt. 
Łc renzp wysokość tego grzbietu, jest tylko 
wyrachowaną w tern mieyscu gdzie droga 
z Holloboel do Zuet.eh przez takowy prowa­
dzi, wznosi się tam do 2302 stóp nad powierz­
chnią morza.

Wybrzeża kraju są powiekszey części r< - 
wninami, osobliwie w połndniowey części. 
Wróżnych okolicach Maine, znayduje się wie­
le bagien; jedno z tych, niedaleko zdrojów 
Passadunikeag> (odnogi Ponobskotu) ciągnie 
się obok tey rzeki, z powyższego jeziora 
wypływającey, blisko mil siedm. Zbliża­
jąc się do tych niezmiernych, podobnych 
morza bagien, obudzą się to samo wraże­
nie, jakiego doznał Alexairder Hunibold na 
bagniskach rzeki Orinoko. Niebo i ziemia 
zdają się w dalekiey odległości łączyć z so­
bą; nieprzerwana cisza grobowa, panuje W 
około, a człowiek czuje się samotnym w 
przestrzeni bez granic. Chociaż Indyanie 
Penobskotu, jeszcze długo przed osiadaniem 
Enropeyczyków w tym kraju, zadali klęsnę 
ludom Mohawks w krainie Pąssadumkeag- 
morast, będąc od niespokoynego i wojowni­
czego narodu napadnięci, p.-zecież trupy ich 
znaydowałi jeszcze Europeyczycy, nie iadvve- 
rężone w miękkim tainule tamecznyeh ba- 
gnisk. Wiele z tych błot były dawniej je ­
ziorami, a jeszcze teraz są stawem .lub 
jeziorem, poczynają się stopniowo zamieniać 
W  bagno. Większa część rzeki i  strumi- 
ni tworzą wodospady, tam gdzie z jakiego 
jezioia  I-ib bagna wypływają; mianowicie 
Penobskot ma ogromną kaskadę, niedaleko 
od mieysca, gdzie opuszcza jezioro Chesun- 
wok; ó\v katarakty nazwany „Grand-Falls; 
wali się z wysokości 50 stóp inającćy, pra­

wi “ ukośnie grzez warstwj skał, z taką mo­
cą, źe jeszcze o 5 mil daley poniżey tego 
mieysca, płyuie woda z rwiącą szybkością, 
mając spień ony kolor biały jak mleko W  
“vyższev części tego kraju, znajdują się na­
der obfite lasy, których drzewa są nadzwy- 
czayney grubości, i  niebotyczney wysokości, 
jodły mają tam w przecięciu 3 do 4 stóp 
grubości a od 150 do 200 stóp' wysokości, i  
tylko u samego wierzchu 'wydają konary. 
Nawet świerki, sosny, jawory i  brzozy 
•mają 3 do 4 sióp grubości w przecięciu 
i nadzwyczajną wysokość. Powietrze jest 
łagodne a nawet w czasie naywiększego skwa­
ru słońca letniego, pod niezmierzonym firma­
mentem liści i drzew nader 3ą zdrcwe i o- 
chładzające. Nawet jeżeli się przechodzi z 
otwartych mieysc, z pod piękących i  rażą­
cych słońca promieni, do bujnych i rozle­
głych przez Indyan zamieszkałych lasów, 
doznajs się powietrza choldrego i orzeźwia­
jącego, jednak zabawiwszy 2, 3 lub 4 tygo­
dnie w tych lasach, powracając do inieszt ań 
europeyskich, pod otwartem Niebem będą­
cych, zdaje srę wyraźnie, jakoby z nocy prze­
niesiono się do mieysca dnia; a chcąc sobie 
tyllkc słabe o tatjowei.i wrażeniu liczynić 
wyobrażenie, należy wiedzieć o wyrażeniu 
się Indyan przy zwiedzanin mieszkań enro­
peyczyków, mówią oni: wy mieszkacie w 
światłości a my W ciemności nocy. Lasy 
w Maine przepełnione są zwierzyną nadzwy- 
czaynie piękną i olbrzyiniey wielkości, dla 
tego sowicie wynagradzają trudy myśliwych 
jelenie i sarny, szybkie reny (Caribonj i  bo- 
bry snują się tam gromadnie; znajdują się 
także wilki, niedźwiedzie i dzikie koty, które 
z łatwością ułożyć można. Reny (Cnribon.) 
mają zwyczay, źe gdy się jedno z 1 ch stada 
nbije, natychmiast wszystkie niby się zasta­
nawiają, a obwąehawszy swego ubitego to­
warzysza, czynią długi czas. w kolo tegoż 
dziwne susy i skoki, przez co nim się roz­
pierzchną, łatwo inożna kilku jeden po dru­
gim ubi • Jarząbki, kuropatwy i. t. p. są 
bardzo liczne i tak oswojone w tey nieza- 
ludnioney i nieuprawney części Maine, iż 
za jednein rznceniein k:ia., w locie można 
tychże na raz, cały tuzin ubić, przyczeui in­
ne nawet nie ulatują. Ta samo rozumie się 
o rybach, których m n ó s t w o  znayduje s<ę w 
mało zwiedzanych jes iorach północnych o- 
kolic; nie trudno tani widzieć pstrągi po 20 
Ho 25 fan! ważące, a w niektórych jeziorach, 
dorastają nawet do 60 i 70 funtów, a i te z '  
łatwością byle ostrozakończonyin kijem, daj’ą 
się nadziewać i wyciągać.

Doijie,s/enlc.
Loterya na ośm kupfersztychów, która 

miała się rozegrywać d. 27 marca, odkłada 
się na dzień 10 kwietnia 1833 roku.


